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GŁOGÓW. Spora dawka śmiechu i dobrej 
zabawy, jaką zaserwowali publiczności 

Kabaret Młodych Panów i Neo-Nówka, 
a potem świetny koncert zespołu Perfect, 

poprzedzony występem Sokoła i Marysi 
Starosty – tym mocnym akcentem zakończyły 

się Dni Głogowa 2015 i VII Głogowskie Florianki. 
W niedzielnej, ostatniej odsłonie imprezy mogło 
wziąć udział nawet 30 tysięcy osób.  STR. 7
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Trzydzieści tysięcy widzów

ROCZNICOWE 
SPOTKANIE 3

 REGION. – Przybyło nam 
lat i kilogramów – tak mówił 
prezydent Lubina, podczas 
konferencji pt. „25 lat samo-
rządności w Polsce”. Robert 
Raczyński wspominał, jak 
wówczas uczono się młodej 
demokracji. Na uroczystość 
do Centrum Kultury Muza w 
Lubinie zaproszenie przyjęli 
prezydenci, burmistrzowie, 
wójtowie, a także samorzą-
dowcy, którzy byli pioniera-
mi przekształceń w terenie. 
Zjazd uświetnił występ ze-
społu Ocelot.
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WRÓCĄ 
na groby

LEGNICA. –  Otwarciu wypo-
życzalni rowerów dla pracow-
ników Kolei Dolnośląskich to-
warzyszył happening pod 
dworcem PKP. Wzięli w nim 
udział m.in. wiceprezydent 
miasta Jadwiga Zienkiewicz 
oraz prezes kolejowej spółki, 
Piotr Rachwalski, którzy wraz 
z Justyną Stachniewicz uroczy-
ście przebili rowerową dętkę.

LEGNICA. Zdewastowali około stu mogił na największej nekropolii w mieście. Teraz, przez 

40 godzin w miesiącu, będą pracować społecznie na… cmentarzu. Ponadto muszą zapłacić 

za naprawę zniszczonych pomników i krzyży – łącznie około 33 tys. zł – oraz koszty sądowe. 

Ta bulwersująca historia obiegła cały kraj. Teraz znalazła swój sądowy finał.  STR. 9
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Na światła 
trzeba czekać

POLKOWICE. Trwają 
szacowanie strat i procedura 

związana z naprawą konstrukcji 
sygnalizacji świetlnej, uszkodzonej 

po kolizji na skrzyżowaniu drogi 
krajowej nr 3, na wysokości 
Kaźmierzowa. Problem jest 

poważny, bo takie konstrukcje są 
nietypowe i robi się je na specjalne 

zamówienie.

W wyniku kolizji trzech samocho-
dów jeden z nich uderzył w latanię 
i sygnalizację świetlną, która obec-
nie nie działa. Na razie wprowadzo-
no system awaryjny.

– Mocno uszkodzona została kon-
strukcja bramownicy znajdującej się 
nad jezdnią, na której znajdują się 
sygnalizatory świetlne i znaki – mó-
wi Dariusz Zajączkowski, kierownik 
głogowskiego rejonu Generalnej Dy-
rekcji Dróg Krajowych i Autostrad we 
Wrocławiu, zarządcy tej trasy. – Nie 
można jej obciążać, ponieważ przy 
silniejszych wiatrach może się prze-
wrócić, ale chcemy ją wzmocnić i po-
stawić dodatkowy słup, tak by dora-
-źnie, przywrócić sygnalizację. Bę-
dzie to rozwiązanie tymczasowe do 
czasu pełnego przywrócenia sygna-
lizacji w trybie kolorowym, co mo-
że potrwać około miesiąca – dodaje.

Sprawcą kolizji był lubinianin kie-
rujący BMW. Dariusz Zajączkowski 
nie wyklucza, że zarządca drogi wy-
stąpi do niego o odszkodowanie.  (UR)
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Dariusz Zajączkowski Ukarany za znieważający wpis
LEGNICA. Pięćset złotych nawiązki będzie musiał zapłacić internauta związany z Ruchem Narodowym, który w komentarzu na 
stronie jednego z portali znieważył Jarosława Rabczenkę – działacza Platformy Obywatelskiej i kandydata na prezydenta Legnicy 

w ubiegłorocznych wyborach samorządowych. Obraźliwy wpis nie tyle zabolał Jarosława Rabczenkę, co wywołał poczucie 
nierówności, bowiem autor komentarza czuł się bezkarnie, bo uważał, że jest anonimowy.

Po adresie IP udało się 
jednak dotrzeć do inter-
nauty. Okazał się nim 
młody legniczanin Piotr 
B. – znany z sympatii do 
narodowców. Jarosław 
Rabczenko, z oskarże-
nia prywatnego, wyto-
czył mu proces o znie-
sławienie.

Po dziewięciu miesią-
cach trwania procesu za-
padł wyrok w tej sprawie. 
Sąd Rejonowy w Legnicy 
warunkowo umorzył po-
stępowanie karne wobec 
Piotra B. na okres próby 

i orzekł nawiązkę na cel 
społeczny. Internauta ma 
zapłacić 500 zł na Fun-
dusz Pomocy Postpeni-
tencjarnej i pokryć koszty 
postępowania sądowego.

– Sąd uznał, że oskar-
żony dopuścił się zarzu-
canych mu czynów – in-
formuje z satysfakcją Ja-
rosław Rabczenko. – Nie 
dał wiary jego tłumacze-

niom, że autorem wpi-
su był kto inny i stwier-
dził, że to on 14 lutego 
2014 roku opublikował 
zniesławiający i znie-
ważający komentarz 
oraz udzielił pomocnic-
twa innej osobie do po-
pełnienia przestępstwa 
znieważenia poprzez 
opublikowanie kolejne-
go komentarza – dodaje 
oskarżyciel.

Jarosław Rabczen-
ko jest prezesem Agencji 
Rozwoju Gospodarcze-
go Arleg. Jesienią ubie-

głego roku, w drugiej 
turze wyborów, prze-
grał bój o prezydentu-
rę Legnicy. Zdobył jed-
nak mandat radnego z li-
sty PO.

– Szkoda tylko, że aby 
studzić internetowych 
napinaczy, trzeba cho-
dzić z nimi do sądu – 
komentuje oskarżyciel. 
– A tak na marginesie: na 
sali sądowej już tacy od-
ważni nie są… – ironizu-
je. Wyrok nie jest prawo-
mocny.

(JOM)
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S złam przez park 
znajdujący się przy 
kościele i zobaczy-

łam leżącego mężczyznę, 
zaczęłam z nim rozma-
wiać. Jak się okazało, miał 
atak padaczki – opowia-
dała Magdalena. Gimna-
zjalistka udzieliła pomo-
cy i wezwała pogotowie 
ratunkowe. Potem dowie-
działa się, że to bezdom-
ny, ale przecież nie miało 
to i nie ma znaczenia.

– Trzeba starać się po-
magać – dodała skrom-
nie, nie kryjąc zdziwie-
nia i zaskoczenia tym, 
co się wokół niej działo. 
Wątpliwości, co do te-
go, że w takiej sytuacji 
Magdalena zachowa się 
tak odpowiedzialnie nie 
ma Urszula Nowak-Ma-
nycz, która uczyła ją za-

sad udzielania pierwszej 
pomocy. – Na zajęciach 
dodatkowych, ponieważ 
zauważyłam, że Magda 
jest osobą bardzo wrażli-
wą, gdy chodzi o potrze-
bujących. Podziwiam ją – 
dodaje z dumą.

Z gratulacjami i upo-
minkami przybyli do 
szkoły goście. Prezydent 
miasta Rafael Rokasze-
wicz wręczył gimnazjali-
stce telefon smartfon, o ja-
kim marzyła, prezes Ko-
munikacji Miejskiej Piotr 
Miselis – kartę o wartości 
1000 złotych, upoważnia-
jącą na darmowe przejaz-
dy wszystkimi autobusa-
mi miejskimi przez rok, 
a spółka Chrobry Głogów 
– karnet na baseny o war-
tości 500 zł.

Urszula Romaniuk

GIMNAZJALISTKA URATOWAŁA W PARKU ŻYCIE CHOREMU MĘŻCZYŹNIE

bezdomnemu

S złam przez park złam przez park sad udzielania pierwszej 

GŁOGÓW. 14 maja Magdalena Łukasiewicz, uczennica klasy 2 b 

Gimnazjum nr 5 im. Polskich Olimpijczyków w Głogowie, 
wygrała konkurs w udzielaniu pierwszej pomocy, a dzień później 

uratowała życie mężczyźnie, który miał atak padaczki. W Dniu 
Dziecka na młodą bohaterkę czekała w szkole niespodzianka. 
Były gratulacje, podziękowania za wspaniałą postawę, chóralne 

„Sto lat” i upominki.
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bezdomnemubezdomnemubezdomnemu
Pomogła
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BONUS DLA DUŻYCH RODZIN
LEGNICA. – Nasz teatr był pierwszą placówką w mieście, 
która wdrożyła ulgi z tytułu posiadania Karty Dużej Rodzi-
ny. Tańsze bilety oferujemy już od 1 maja tego roku – przy-
pomina dyrektor legnickiej sceny, Jacek Głomb. Bonifikata 
dotyczy wszystkich posiadaczy dokumentu, nie tylko le-
gniczan.

 CZYTAJ NA REGIONFAN.PL 
O PRZYSZŁOŚCI REGIONU

POLKOWICE. „Nauki techniczne i praktyka prze-
mysłowa w Zagłębiu Miedziowym” – to temat 
pierwszej ogólnopolskiej konferencji naukowej, 
jaka odbędzie 18 i 19 czerwca (czwartek-piątek) 
w Dolnośląskiej Wyższej Szkole Przedsiębior-
czości i Techniki w Polkowicach.
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PONURY ŻART
GŁOGÓW. 34-letni męż-
czyzna jest podejrzewany 
o zamieszczenie interneto-
wego ogłoszenia o tym, że 
chce oddać do adopcji czte-
romiesięczną córeczkę za… 
5 tys. zł. Trop – w postaci IP 
komputera, z którego wy-
słano tę wiadomość – za-
wiódł głogowskich poli-
cjantów do Wrocławia, 
gdzie z pomocą w rozwikła-
niu tej bulwersującej spra-
wy przyszli im tamtejsi 
funkcjonariusze.
– Jak się okazało, ogłosze-
nie zostało nadane z jednej 
z wrocławskich bibliotek – 
mówi Bogdan Kaleta z gło-
gowskiej komendy. Podej-
rzany mężczyzna był po-
szukiwany przez policję 
w innej sprawie.
Ogłoszenie pojawiło się na 
dwóch lokalnych portalach 
internetowych, a także 
w Łodzi. Powodem tej de-
cyzji, jak tłumaczył autor 
anonsu, miały być proble-
my finansowe i rozwód. Po-
licja zareagowała natych-
miast.
Mężczyzna, który najpraw-
dopodobniej jest autorem 
ogłoszenia, został zatrzyma-
ny. Jeśli potwierdzi się to, że 
chodziło o ponury żart, karą 
może być grzywna, ale jeśli 
okaże się, że informacja by-
ła prawdziwa, sprawca mo-
że spędzić za kratkami na-
wet pięć lat.  (UR)

Kolej wysłała pracowników 
na rowery

LEGNICA. Z „wielką pomp(k)ą” wyjechali spod dworca PKP na ulice miasta pracownicy Kolei Dolnośląskich. 
Spółka zakupiła im 30 rowerów w fi rmowych, czyli żółto-białych barwach. Nowe środki transportu służą załodze do 

przemieszczania się pomiędzy dworcem, a siedzibą spółki przy ul. Wojska Polskiego i bazą przy ul. Pątnowskiej.

Jednoślady mają pomóc 
kolejarzom omijać miej-
skie korki. – Jesteśmy fi r-
mą transportową, w której 
istotną sprawą jest logisty-
ka – mówi Justyna Stach-
niewicz, rzecznik praso-
wy Kolei Dolnośląskich. 
– Rowery służbowe dla pra-
cowników są elementem 
nowoczesnego zarządza-
nia firmą i jednocześnie 
wygodnym, a także ekolo-
gicznym środkiem trans-
portu w coraz bardziej 

zatłoczonych miastach 
– dodaje.

Otwarciu wypożyczal-
ni rowerów dla pracowni-
ków Kolei Dolnośląskich 
towarzyszył happening 
pod dworcem PKP. Wzię-
li w nim udział m.in. wi-
ceprezydent miasta Jadwi-
ga Zienkiewicz oraz prezes 
kolejowej spółki, Piotr Ra-
chwalski, którzy wraz z Ju-
styną Stachniewicz uro-
czyście przebili rowerową 
dętkę.  (JOM)FO

T. 
JO

A
N

N
A

 M
IC

H
A

LA
K

Zjadą woJOWnicy
LUBIN. Szy-
kuje się kolej-
ne ogólno-
polskie wy-
darzenie 
w stolicy 
polskiej mie-
dzi i to znów 
za sprawą Pawła 
Kukiza. W ostatni weekend 
czerwca w hali widowiskowo-
-sportowej Regionalnego Cen-
trum Sportowego odbędzie 
się spotkanie muzyka z jego 
sympatykami i zwolennikami 
jednomandatowych okręgów 
wyborczych. Będą szykować 
się przede wszystkim do 
wrześniowego referendum. 
Nie zabraknie też rockowego 
akcentu. Faworyt październi-
kowych wyborów parlamen-
tarnych da koncert w ramach 
Dni Lubina.  (DRM)
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D ziś trudno so-
bie bez samo-
rządności wy-

obrazić w pełni de-
mokratyczną Polskę, 
a reforma samorządo-
wa uchodzi za jedną 
z najbardziej udanych 
przemian minionego 
ćwierćwiecza – mówił 
prezydent Lubina, Ro-
bert Raczyński.

Zmiana polegała na 
tym, że odeszliśmy od 
scentralizowanego ukła-
du, jaki funkcjonował 
w PRL. Samorządy uzy-
skały autonomię i możli-
wość podejmowania de-
cyzji we własnym imie-
niu. Prezydent, bur-

mistrz i wójt nie podle-
gał już wojewodzie.

Aby wspólnie uczcić 
25-lecie gospodarowa-
nia na swoim, prezy-
dent Lubina zaprosił na 
konferencję wielu gości. 
Byli samorządowcy, któ-
rzy są pionierami prze-
kształceń władzy w te-
renie, prezydenci, wój-
towie, burmistrzowie, 
a także radni pierwszej 
kadencji. Swoją obe-
-cnością zaszczyciła Lu-
bin podsekretarz sta-
nu w ministerstwie go-
spodarki, Ilona Antoni-
szyn-Klik.

Jednym z pionierów 
walki o wolność i sa-

morządność w naszym 
regionie był Stanisław 
Obertaniec. W latach 
80. minionego wieku 
był jednym z twórców 
legnickiej Solidarności. 
Podczas konferencji ze-
brani obejrzeli fi lm, na 
którym wiele obecnych 
podczas konferencji 
osób rozpoznała siebie 
sprzed 25 lat.

Wystąpił także zespół 
Ocelot, który zaprezento-
wał niezwykły pokaz sta-
nowiący efektowne i arty-
styczne połączenie spor-
tu, akrobatyki, unikalne-
go baletu powietrznego, 
muzyki i pantomimy.

Katarzyna Szatkowska

ĆWIERĆ WIEKU GOSPODARUJĄ NA SWOIM

REGION. Przybyło 
nam lat i kilogramów 
– tak mówił prezydent 
Lubina, podczas 
konferencji pt. „25 lat 
samorządności 
w Polsce”. Robert 
Raczyński wspominał 
jak wówczas uczono 
się młodej 
demokracji. Na 
uroczystość do 
Centrum Kultury Muza 
w Lubinie zaproszenie 
przyjęli prezydenci, 
burmistrzowie, 
wójtowie, a także 
samorządowcy, którzy 
byli pionierami 
przekształceń 
w terenie.
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Rocznicowe
spotkanie
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Prezydent 
bez absolutorium
LEGNICA. Do końca absolutoryjnej sesji nikt się nie 
zorientował, że włodarz nie otrzymał skwitowania. Po 
głosowaniu Tadeuszowi Krzakowskiemu gratulowano 
pozytywnej oceny rady i dopiero po zakończeniu obrad 

połapano się, że coś jest nie tak.

Podczas głosowania 
dziewięciu radnych było 
za, natomiast od gło-
su wstrzymało się 
dwunastu. Za-
brakło więc bez-
względnej więk-
szości głosów 
ustawowego skła-
du rady gminy. 
Brak skwitowania 
to tylko formalność i nie ma 
żadnych negatywnych skut-
ków dla prezydenta.

Natomiast 18 głosami, 
przy trzech wstrzymują-

cych się, radni przyję-
li sprawozdania fi-

nansowe z wyko-
nania budżetu za 
rok 2014. Doku-
menty te miały 
pozytywną opi-
nię komisji rady 
miejskiej i Regio-

nalnej Izby Obrachunko-
wej we Wrocławiu.

(JOM)
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Tadeusz Krzakowski

DPS W DAWNYM
„SPOŻYWCZAKU”
Dom Pomocy Społecznej ma po-
wstać w byłym Zespole Szkół Spo-
żywczych przy ul. Wrocławskiej 
211. Zarząd Gospodarki Mieszka-
niowej w Legnicy znalazł dzierżaw-
cę, którym została spółka Asino.
Kontrahenta wyłoniono w drodze 
przetargu. – Dzierżawca zadeklaro-
wał w umowie prowadzenie usług 
publicznych – informuje Arkadiusz 
Rodak, rzecznik prasowy magistra-
tu. – Zobowiązał się również do wy-
konania, na własny koszt, wszelkich 
prac remontowo-przygotowaw-
czych w okresie roku od dnia obo-
wiązywania umowy, które mają się 
rozpocząć w ciągu pół roku od za-
warcia umowy – dodaje.
Dzierżawa budynku i terenów przy-
ległych obowiązuje na czas nieozna-
czony i rozpoczyna się 1 lipca br.

(JOM)

Nowy pomnik
 LEGNICA. Król Władysław Jagiełło zastąpił przywódcę rewolucji 
październikowej Włodzimierza Lenina na cokole przy ul. Grabskiego. 

Pomnik postawiono po cichu. Wydarzeniu nie towarzyszyły żadne ofi cjalne 
uroczystości.

Zanim wojska ro-
syjskie opuściły legnic-
ki Kwadrat – przez wie-
le dekad zamkniętą 
część miasta – stał tu 
pokaźnych rozmiarów 
pomnik Lenina – na 
wprost głównego szta-
bu dowództwa Północ-
nej Grupy Wojsk Armii 
Radzieckiej. Dziś w tym 
budynku swą siedzi-
bę ma oddział Zakładu 
Ubezpieczeń Społecz-
nych.

Inicjatorem powsta-

nia pomnika króla Ja-
giełły jest legnicki dzia-
łacz Roman Masek. 
Trzy lata temu uzyskał 
od rady miejskiej zgodę 
na postawienie monu-
mentu w tym miejscu. 
Przez długie lata pro-
wadził zbiórkę pienię-
dzy na realizację swe-
go pomysłu. O spra-
wie wszyscy zdąży-
li zapomnieć. Monu-
ment pojawił się nagle. 
Zbiera raczej negatyw-
ne recenzje.  (JOM)FO
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OSTATECZNIE MIASTO SAMO POSTANOWIŁO ZADBAĆ O ZABYTEK

Przestanie straszyćPrzestanie straszyćPrzestanie straszyć
LEGNICA. Teatr Letni w parku Miejskim zostanie wyremontowany i będzie służył 

mieszkańcom. Prace powinny ruszyć zaraz po zakończeniu renowacji w Akademii Rycerskiej.

D ecyzja o rewitali-
zacji obiektu zapa-
dła w trosce o przy-

szłość zabytkowej budow-
li – przyznaje rzecznik pra-
sowy magistratu, Arka-
diusz Rodak. – Jest ona ar-
chitektoniczną perełką, 
ale jej potrzeby remonto-
we nie zachęcały poten-
cjalnych inwestorów. Mia-
sto przyjmuje na siebie cię-
żar opieki nad tym obiek-
tem oraz jego rewitalizacji. 
Choć, jak podkreślają wła-
dze miasta, będą czynione 
starania o pozyskanie środ-
ków fi nansowych z fundu-
szy zewnętrznych – dodaje 
urzędnik.

– Teatr Letni wielokrot-
nie był wystawiany do 
przetargu na dzierżawę lub 
sprzedaż – mówi prezydent 
Tadeusz Krzakowski. – Nie 
przyniosło to jednak spo-
dziewanych efektów, a za-
interesowanie potencjal-
nych inwestorów było ma-
łe. W tej sytuacji zdecydo-
wałem o rozpoczęciu prac 
przygotowawczych do re-
montu tego zabytkowe-
go obiektu. Remont jest 
konieczny, ponieważ Te-
atr Letni powinien dobrze 
służyć mieszkańcom i go-
ściom miasta – dodaje go-
spodarz.

Pierwszym etapem bę-

dzie opracowanie doku-
mentacji. Ważne jest także 
zbadanie potrzeb i oczeki-
wań legniczan związanych 
z przyszłą funkcją obiektu. 
Właściwe prace rozpoczną 
się, gdy dobiegnie końca re-
mont Akademii Rycerskiej. 
Obecnie odnawiane są tu 
dwie reprezentacyjne sale 
– królewska i maneżowa. 
Prace są zaawansowane.

Miasto na remont Aka-
demii Rycerskiej wydało 

prawie 50 mln zł. Rewita-
lizacja Teatru Letniego bę-
dzie zdecydowanie mniej 
kosztowna.

Prezydent Tadeusz 
Krzakowski podkreśla, że 
gmach Teatru Letniego 
jest w całości własnością 
miasta. Tak więc nie bę-
dzie w tym przypadku ta-
kich problemów, jak z ki-
nem Ognisko. Od lat przed 
sądem toczy się proces 
o odzyskanie pełni gmin-

nych praw właścicielskich 
do obiektu kina. Dopiero 
po takim orzeczeniu gmi-
na wyremontuje budynek, 
w którym planowane jest 
urządzenie sali koncerto-
wej.

Teatr Letni to bardzo 
ciekawa pod względem ar-
chitektonicznym budowla. 
Po wojnie służyła armii ra-
dzieckiej. Odbywały się tu-
taj akademie i potańcówki. 
Gdy Rosjanie odeszli, teatr 

przejęło miasto. Następ-
nie wydzierżawiło go biz-
nesmenowi, który organi-
zował tu dyskoteki. Prawie 
10 lat temu odebrało go na-
jemcy. Kolejny, który wy-
dzierżawił obiekt, nie wy-
wiązał się ze zobowiązań 
fi nansowych. W tej sytu-
acji, trzy lata temu, teatr 
ponownie przejęło miasto. 
Przetargi na dzierżawę nie 
przyniosły skutku.

Wojciech Niedzielski
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Głowa państwa 
doceniła samorządowca
LUBIN/WROCŁAW. Krzyż Kawalerski Orderu 

Odrodzenia Polski otrzymał prezydent miasta. 
Odznaczenie, przyznane za wkład w rozwój 

samorządności, w imieniu prezydenta RP Robert 
Raczyński otrzymał z rąk wojewody 

dolnośląskiego. Uroczystość w Dolnośląskim 
Urzędzie Wojewódzkim we Wrocławiu 

zorganizowano w związku z obchodami Dnia 
Samorządu Terytorialnego.

Prezydent Lubina sa-
morządowcem jest od 
25 lat. – Odznaczenie za 
wkład w rozwój samo-
rządności jest dla mnie 
wyjątkowo ważne, po-
święciłem temu 25 lat, 
czyli ćwierć wieku. Na 
pewno sprzymierzeń-
cem zmian była wola lu-
dzi, którzy widzieli swo-
je podwórka i zaniedba-
ne ulice czy chodniki 
i w związku z tym sa-
mi zaczęli się organizo-
wać – mówił Robert Ra-
czyński.

– Nie byłoby nowo-
czesnej wolnej Polski 
bez rozwoju samorząd-
ności – mówił Roman 
Jabłoński, wójt 
gminy Gręboci-
ce, odznaczo-
ny Srebrnym 
Krzyżem Za-
sługi. Oprócz 
s a m o r z ą -
d o w c ó w 
z naszego 

regionu, odznaczenia-
mi i krzyżami zasługi 
uhonorowano również 
byłych i obecnych sze-
fów jednostek samorzą-
du terytorialnego, bur-
mistrzów, wójtów, sta-
rostów, radnych i sołty-
sów.  (SZAT)
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N ieprzypadko-
wo na utworze-
nie Dolnoślą-

skiego Klastra Lotnicze-
go wybrano właśnie Lu-
bin. – Możliwości, jakie 
daje miasto to bardzo do-
bra kadra oraz potencjał 
techniczny – mówi Ilona 
Antoniszyn-Klik, wice-
minister gospodarki.

Priorytetem utworze-
nia klastra jest stworze-
nie warunków do rozwo-
ju przedsiębiorstw z lot-
niczej gałęzi przemy-
słu. W jego ramach siły 
połączą największe asy 
z branży. Będą mogły 
dzielić się doświadczenia-
mi, pozyskiwać wykwa-
lifi kowanych pracowni-
ków czy wspólnie sięgać 
po środki unijne. Utwo-
rzenie klastra niesie za so-

bą także same pozytywy 
dla mieszkańców Lubina.

– To jest szansa na no-
we zakłady pracy i nowe 
miejsca pracy – zapewnia 
Rafał Jurkowlaniec, prezes 
Legnickiej Specjalnej Stre-
fy Ekonomicznej. Władze 
miasta dodatkowo przy-
gotowują się na potencjal-
nych inwestorów. W Lubi-

nie powstać ma technikum 
lotnicze. Jest już wstępne 
porozumienie z minister-
stwem gospodarki doty-
czące dofi nansowania wy-
posażenia placówki.

– My w ciągu dwóch, 
trzech lat przygotujemy 
kadrę dla przyszłych inwe-
storów – mówi Robert Ra-
czyński.

Wśród partnerów 
Dolnośląskiego Klastra 
Lotniczego znaleźli się 
między innymi Legnic-
ka Specjalna Strefa Eko-
nomiczna, fi rma Becker 
Avionics, ale również Po-
litechnika Wrocławska 
oraz Aeroklub Zagłębia 
Miedziowego.

Edyta Drzymała

WSPÓLNIE STAWIAJĄ NA LOTNICZĄ ENKLAWĘ 
PRZEMYSŁOWĄ

asy z branży

LUBIN. Nowi inwestorzy 
w miejscowej podstrefie 
ekonomicznej, kolejne 
miejsca pracy 
i alternatywa dla 
przemysłu 
wydobywczego – to 
główne korzyści, jakie ma 
dać miastu, jak i całemu 
regionowi Dolnośląski 
Klaster Lotniczy. 
Dokumenty założycielskie 
podpisali w Lubinie 
partnerzy 
przedsięwzięcia. 
Patronami DKL-u są 
Ministerstwo Gospodarki, 
Urząd Marszałkowski 
Województwa 
Dolnośląskiego oraz 
Urząd Miejski w Lubinie.

asy z branżyasy z branży
Największe
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pewno sprzymierzeń-
cem zmian była wola lu-
dzi, którzy widzieli swo-
je podwórka i zaniedba-
ne ulice czy chodniki 
i w związku z tym sa-
mi zaczęli się organizo-
wać – mówił Robert Ra-

– Nie byłoby nowo-
czesnej wolnej Polski 
bez rozwoju samorząd-
ności – mówił Roman 
Jabłoński, wójt 
gminy Gręboci-
ce, odznaczo-
ny Srebrnym 
Krzyżem Za-
sługi. Oprócz 
s a m o r z ą -
d o w c ó w 
z naszego 

sów.  (SZAT)

Robert RaczyńskiPATRONI MEDIALNI
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CUKROWNICZA PRZEJDZIE LIFTING
JAWOR. Fatalny stan tej ulicy niedługo przejdzie do histo-

rii. – Droga wokół osiedla w końcu doczeka się remontu, od-

nowione zostaną także chodniki – mówi burmistrz Emilian 

Bera.
– Remont planujemy wykonać do końca listopada – ujawnia 

włodarz. Porozumienie z zarządcą drogi jest już podpisane.

Ulica Cukrownicza od dawna wymagała naprawy. Zły stan 

nawierzchni stwarzał niebezpieczeństwo dla jej użytkowni-

ków. Dzięki porozumieniu z Agencją Nieruchomości Rol-

nych, która jest zarządcą drogi, inwestycja będzie mogła 

wreszcie zostać wykonana.

– Informację o środkach pozyskanych na jej modernizację 

przekazałem mieszkańcom podczas spotkania na terenie 

osiedla – mówi Emilian Bera. Inwestycja pochłonie około 

pół miliona złotych.  (JW)

r e k l a m a

Rewolucje 
w służbie zdrowia

MĘCINKA. Poza dotychczasowymi lekarzami 
mieszkańców przyjmują nowi specjaliści: pediatra, 

urolog i specjalista chorób wewnętrznych. Dodatkowo 
ma zwiększyć się liczba wykonywanych badań 

w laboratorium, a czas pracy lekarzy ma być 
dostosowany do potrzeb pacjentów.

Pacjentów przyjmu-
je Magdalena Ciszewska 
– specjalista chorób we-
wnętrznych z uprawnienia-
mi USG, Agnieszka Baciń-
ska – pediatra w trakcie spe-
cjalizacji, lekarz oddziału 
pediatrycznego legnickie-
go Wojewódzkiego Szpita-
la Specjalistycznego oraz 
Aleksandra Zemła – urolog 
w trakcie specjalizacji, le-
karz Okręgowego Szpitala 
Kolejowego Oddziału Uro-
logicznego we Wrocławiu.

Lekarze przyjmują od 
1 czerwca w Gminnym 
Ośrodku Zdrowia w Pio-
trowicach oraz punktach 
lekarskich w Męcince i Po-
mocnem. Nic nie zmieniło 
się w przypadku pracy do-
tychczasowych lekarzy. Pa-
cjentów nadal przyjmują 
Leszek Nawracaj – specjali-
sta neurolog, Patrycja Szym-
kowska – specjalista chorób 
wewnętrznych i Marek Za-
łuski – specjalista chorób 

wewnętrznych, kardiolog 
w trakcie specjalizacji.

– W porozumieniu z no-
wym kierownikiem służ-
by zdrowia w gminie Mę-
cinka, Agnieszką Stabiszew-
ską, planujemy od lipca te-
go roku uruchomić progra-
my profi laktyczne dla dzie-
ci i dorosłych, dostosować 
godziny pracy punktów le-
karskich do potrzeb pacjen-
tów oraz zwiększyć często-
tliwość badań laboratoryj-
nych w Piotrowicach, Mę-
cince i Pomocnem, a także 
skrócić czas oczekiwania na 
ich wyniki – mówi Mirosław 
Brzozowski, wójt gminy.

W planach jest także ogło-
szenie przetargu na remont 
punktu lekarskiego w Męcin-
ce. – Pracownicy urzędu gmi-
ny przeprowadzają procedu-
rę zapytań ofertowych na za-
kup USG, które dofi nanso-
wane będzie z Fundacji Pol-
ska Miedź w Lubinie – doda-
je wójt.  (JW)

KOROWÓD ZAPOCZĄTKOWAŁ DOROCZNE ŚWIĘTO

PszczołyPszczołyPszczołyPszczoły
na czele
ZŁOTORYJA. Ulicami 
starówki przeszedł pochód 
mieszkańców, który otworzył 
Dni Złotoryi. Dodatkowo 
udział w nim wzięło 
kilkanaście instytucji, 
stowarzyszeń i klubów 
sportowych, które zgłosiły się 
do konkursu na najlepszą 
prezentację grupy. Nagrodę 
dla zwycięzców ufundował 
magistrat.

Tytuł najlepszej i tysiąc 
złotych nagrody zdobyła 
grupa z Ośrodka Szkolno-
Wychowawczego ze 
Złotoryi przebrana za 
pszczoły.

Korowód jest sym-
bolem Dni Złoto-
ryi i ma duże zna-

czenie integracyjne – mó-
wi Piotr Maas, rzecznik pra-
sowy burmistrza. – Począ-
wszy od 2011 roku, w któ-
rym miasto obchodziło ju-
bileusz 800-lecia nadania 
praw miejskich, w koloro-
wym pochodzie biorą udział 
nie tylko przebrani w stroje 
z epoki członkowie Polskie-
go Bractwa Kopaczy Złota 
i samorządowcy oraz ucznio-
wie szkół, ale również grupy 
mieszkańców i pracownicy 
zakładów pracy, którzy opra-
cowują własną prezentację 
– wyjaśnia rzecznik.

W pochodzie, obok 
mieszkańców, wzięło udział 
wielu uczestników konkur-
su na najlepszą prezentację: 
Stowarzyszenie Historycz-
ne 3. Pułku Piechoty Legio-
nu Irlandzkiego Cudzoziem-
skiego i 2. Pułku Piechoty 
i Artylerii Pieszej Księstwa 

Warszawskiego z Krotoszyc, 
Środowiskowy Dom Samo-
pomocy, Miejska Biblioteka 
Publiczna, Ośrodek Szkol-
no-Wychowawczy, Żłobek 
Miejski z Grupami Przed-
szkolnymi, Szkoła Podsta-
wowa nr 1 im. Marii Konop-
nickiej, Fundacja Animus, 
Złotoryjski Klub Fotogra-
ficzny przy Towarzystwie 
Miłośników Ziemi Złoto-
ryjskiej, Fundacja Rozwoju 
Człowieka TROOD, Spor-
towa Akademia Taekwon-
-do, Związek Harcerstwa 
Polskiego Hufi ec Złotoryja, 
Stowarzyszenie Sportowego 
Wyciskania Sztangi Leżąc 
Wilkołak oraz Klub Sporto-
wy Aurum Kobud.

– Najlepszą i najciekaw-
szą prezentację wskazała 
komisja konkursowa, któ-
ra pracowała w trakcie ko-
rowodu – mówi Piotr Maas. 
– Liczyły się walory promo-
cyjne prezentowanej grupy, 
jakość i estetyka oraz atra-

-kcyjność i kreatyw-
ność prezentacji – do-
daje.

Tytuł najlepszej 
grupy korowodowej 
i nagrodę tysiąc złotych 
zdobyła grupa z Ośrod-
ka Szkolno-Wychowaw-
czego ze Złotoryi przebra-
na za pszczoły. – O przyzna-
niu pierwszego miejsca tej 
grupie zdecydowały przede 
wszystkim charakterystycz-
ne, rzucające się w oczy prze-
brania, liczebność grupy 
i praca włożona w przygo-
towanie bardzo urozmaico-
nych strojów – mówi rzecz-
nik prasowy Urzędu Miej-
skiego w Złotoryi.

Komisja postanowiła 
nagrodzić także cztery inne 
grupy, które szły w korowo-
dzie mieszkańców. Wśród 
nich znaleźli się pracownicy 
Miejskiej Biblioteki Publicz-
nej, Stowarzyszenie Sporto-
wego Wyciskania Sztangi 
Leżąc Wilkołak, Stowarzy-

szenie Nasze Rio oraz Śro-
dowiskowy Dom Samopo-
mocy.

Wyniki ogłoszone zosta-
ły podczas niedzielnego fi -
nału święta miasta. W kon-
kursie wystartowało łącznie 
15 grup.

Organizatorzy Dni Zło-
toryi przygotowali liczne 
atrakcje. Odbyły się m.in. 
koncerty znanych zespo-
łów muzycznych – Video, 
Sami, przedstawienia, za-
wody sportowe, rywaliza-
cja strongmanów, piknik 
strzelecki, pokaz świateł la-
serowych.

Joanna Warenica
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CORAZ BLIŻEJ PARKU 
PRZEMYSŁOWEGO
GŁOGÓW. Park przemysłowy 
ma zostać utworzony w podstre-
fie Legnickiej Specjalnej Strefy 
Ekonomicznej. List intencyjny 
w tej sprawie prezydent miasta 
Rafael Rokaszewicz podpisał 
pod koniec maja.
– LSSE zadeklarowała, wstępnie, 
wniesienie wkładu w wysokości 
1300 tys. zł, a gmina miejska, 
aportem, działkę o powierzchni 
1,87 hektara – informuje Marta 
Dytwińska-Gawrońska, doradca 
prezydenta ds. kontaktów spo-
łecznych.
Plany te mają być zrealizowane 
przez spółkę celową, która zosta-
nie powołana. Zajmie się ona wy-
budowaniem hali produkcyjnej 
o powierzchni 2400 mkw., z za-
pleczem biurowym. Potem cały 
obiekt będzie wynajmowany po-
tencjalnym inwestorom.  (UR)

Janosik niezgodny z konstytucją
POLKOWICE. Prokurator generalny przyznał rację Antyjanosikowej Koalicji Powiatów. Przychylił się do jej wszystkich zarzutów. Zabrał 

głos w tej sprawie, ponieważ z mocy prawa jest niezależnym uczestnikiem postępowania przed Trybunałem Konstytucyjnym. Skarga, 
przygotowana przez 11 polskich powiatów, nadal czeka na termin rozprawy. Mimo wszystko to kolejny głos, który przemawia na korzyść 

samorządów-płatników.

Prokurator Andrzej Se-
remet wydał ofi cjalne sta-
nowisko w sprawie zaskar-
żonej przez powiaty usta-
wy o dochodach jednostek 
samorządu terytorialnego 
i Europejskiej Karty Sa-
morządu Lokalnego, czy-
li tzw. janosikowego. We-

dług prokuratora zaskar-
żone przepisy, regulujące 
wpłaty janosikowe powia-
tów – w zakresie, w jakim 
nie gwarantują im zacho-
wania istotnej części do-
chodów własnych dla re-
alizacji zadań własnych – 
są niezgodne z: zasadą so-

lidarności oraz zasadą ade-
kwatności dochodów jed-
nostek samorządu do na-
łożonych na nie zadań. 
Podkreślił także, że za-
skarżone przepisy nie re-
alizują celu, jakim powin-
na być pomoc powiatów 
bogatszych, świadczona 

na rzecz powiatów bied-
niejszych.

– To kolejny istotny głos 
w sprawie janosikowego, 
który sprawia, że pracują-
ce nad jej reformą Mini-
sterstwo Finansów jest pod 
coraz większą presją samo-
rządowców – komentuje 

starosta polkowicki Marek 
Tramś. – Pojawiają się jed-
nak wątpliwości czy mini-
sterstwo zdąży w tej kaden-
cji przeprowadzić tak istot-
ną reformę, skoro do tej po-
ry nie przedstawiło projek-
tu założeń ustawy – doda-
je.  (DRM)

LICZĄ, ŻE MOHTAR 
POZOSTANIE ORDYNATOREM
GŁOGÓW. Być 
może najbliż-
sze dni po-
każą, czy 
w szpitalu 
powiato-
wym doj-
dzie do 
zmian w za-
rządzaniu. 
Chodzi o chirurgię 
ogólną i jej ordynatora – doktora 
Khalila El Mohtara.
– Otrzymaliśmy informację, że or-
dynator rozważa rezygnację ze 
stanowiska, ale na razie żadne pi-
smo w tej sprawie nie wpłynęło – 
podkreśla Ewa Todorov, rzecznik 
szpitala. – Mamy jednak nadzieję, 
że da się przekonać i pozostanie 
na stanowisku – dodaje.
Jak się dowiedzieliśmy, na taką 
decyzję lekarza wpływ mają „po-
wody osobiste”. Dodajmy, że kil-
ka tygodni temu dr Khalil El 
Mohtar został także zastępcą dy-
rektora ds. lecznictwa, więc 
przybyło mu sporo nowych obo-
wiązków. Na razie wszyscy liczą 
na to, że pozostanie na stanowi-
sku ordynatora. Gdyby jednak 
złożył rezygnację, zarządzanie 
oddziałem przejmie jego zastęp-
ca.  (UR)

W niedz ie lnej , 
ostatniej od-
słonie imprezy, 

mogło wziąć udział nawet 
30 tysięcy osób. To głów-
nie kabarety przyciągnę-
ły na plac przy ratuszu ty-
siące głogowian i ich go-
ści. Podobnie było przed 
sceną na Bulwarze Nad-
odrzańskim, którą za-
władnęła muzyka. Artyści 
nie zawiedli, bisowali, roz-
dawali autografy i chętnie 
pozowali do zdjęć.

– Dziękuję przede 
wszystkim mieszkań-
com, którzy zechcieli sko-
rzystać z atrakcji przygoto-
wanych na święto miasta 
i hutnicze Florianki – po-
wiedział prezydent Rafael 
Rokaszewicz przed fi nało-
wym koncertem Perfectu.

Po kilkuletniej przer-
-wie Dni Głogowa zorga-
nizowane zostały na Sta-
rym Mieście i mieszkań-
com ten pomysł się po-
doba. Wcześniej odbywa-
ły się na płycie miejskiego 
targowiska.

– Jest inna atmosfera, 
bo i otoczenie jest inne, 
w odbudowanym, kolo-
rowym, ale i zabytkowym 
centrum miasta, a impre-
zy przy ratuszu i na bulwa-
rze to naprawdę świetne 
rozwiązanie – powiedzia-
ła głogowianka Katarzy-
na Nowacka, którą spo-
tkaliśmy z rodziną obok 
sukiennic.

Urszula Romaniuk
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GWIAZDY ZAŚWIECIŁY W OSTATNIM 
DNIU ŚWIĘTA MIASTA I FLORIANEK
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GŁOGÓW. Spora dawka śmiechu i dobrej zabawy, 
jaką zaserwowali publiczności Kabaret Młodych 
Panów i Neo-Nówka, a potem świetny koncert 
zespołu Perfect, poprzedzony występem Sokoła 
i Marysi Starosty – tym mocnym akcentem zakończyły 
się Dni Głogowa 2015 i VII Głogowskie Florianki. 
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Omal nie zabił syna
LEGNICA. Dwa i pół roku ma spędzić w więzieniu 42-letni legniczanin, który podczas awantury z byłą konkubiną wystawił za okno ich siedmiomiesięcznego syna. 

O zdarzeniu, do którego doszło 1 marca br., głośno było w całym kraju.

Okazuje się, że zwią-
zek Sławomira Z. i jego by-
łej już partnerki należał do 
bardzo burzliwych. Para 
ma ze sobą dwóch synów 
w wieku 16 lat oraz 10 mie-
sięcy. Pięć lat temu mężczy-
zna został skazany za znę-
canie się nad kobietą. Wów-
czas usłyszał wyrok dwóch 
lat pozbawienia wolności 
w zawieszeniu na pięć lat 
próby. Od tamtej pory miał 
kuratorski dozór i musiał 
opuścić ich wspólne miesz-
kanie. W stosunku do sy-

na ograniczono mu prawa 
rodzicielskie. W ubiegłym 
roku urodził im się kolej-
ny syn.

Z ustaleń prokurator-
skiego śledztwa wynika, że 
w ostatnim dniu lutego br. 
kobieta odwiedziła swego 
dawnego partnera w towa-
rzystwie wspólnych synów. 
Jego mieszkanie mieści się 
na trzecim piętrze ponie-
mieckiej kamienicy przy 
ul. Wrocławskiej, niedale-
ko kawiarni W-Z.

– Nad ranem, 1 marca, 

po wcześniejszym zażyciu 
kokainy, Sławomir Z. po-
kłócił się z byłą partnerką 
– relacjonuje Liliana Łuka-
siewicz, rzecznik prasowy 
Prokuratury Okręgowej 
w Legnicy. – Zabrał wów-
czas siedmiomiesięczne 
niemowlę z łóżeczka, a na-
stępnie grożąc kobiecie po-
zbawieniem chłopca życia, 
zmuszał ją do przyznania 
się do pewnej okoliczności, 
której kobieta przeczyła. 
W celu jej zastraszenia sta-
nął na wewnętrznym para-

pecie okna i wielokrotnie 
wystawiał dziecko poza je-
go zewnętrzną krawędź – 
dodaje.

Po kilku takich próbach 
kobieta, wraz ze starszym 
synem, wciągnęła szaleń-
ca do pokoju. On jednak 
nie oddał jej dziecka. Bę-
dąc wewnątrz mieszkania 
nadal wystawiał niemo-
wlę poza parapet. Sąsiedzi, 
słysząc przerażający krzyk 
matki chłopca, wezwali na 
miejsce policję. Po negocja-
cjach z naćpanym gospo-

darzem, jednemu z mun-
durowych udało się ode-
brać mu dziecko. Niemo-
wlakowi na szczęście nic 
się nie stało. W czasie prze-
szukania mieszkania funk-
cjonariusze znaleźli 5,7 g 
kokainy. Lokator trafi ł do 
aresztu, w którym przeby-
wa do dziś.

– Sławomir Z. usłyszał 
zarzuty narażenia własnego 
syna – a zatem osoby, nad 
którą miał obowiązek spra-
wować pieczę – na bezpo-
średnie niebezpieczeństwo 

utraty życia albo doznania 
ciężkiego uszczerbku na 
zdrowiu, gróźb w stosunku 
do matki dziecka oraz po-
siadania narkotyków – wy-
licza rzecznik prokuratury.

Przesłuchany w cha-
rakterze podejrzanego do 
wszystkiego się przyznał. 
Wyraził też wolę dobro-
wolnego poddania się ka-
rze i przystał na wyrok 2,5 
roku bezwzględnego wię-
zienia. Czy tak się stanie – 
zadecyduje wkrótce Sąd Re-
jonowy w Legnicy.  (JOM)

OKRADALI KIEROWCÓW 
NA TZW. KOŁO
LEGNICA. Dwóch Czechów i Albańczyk 
upodobali sobie podlegnicki odcinek autostrady 
A4, gdzie obserwowali podróżnych korzystają-
cych z usług kantorów wymiany walut i stacji 
benzynowych. Cudzoziemcy przecinali opony 
w ich samochodach, a następnie podążali za ofia-
rami.
– Gdy po pewnym czasie właściciele aut oriento-
wali się, że mają przebitą oponę i dokonywali 
zmiany koła, obcokrajowcy zatrzymywali się 
obok nich i kradli z wnętrza pojazdów torebki 
i saszetki z gotówką oraz dokumentami, a także 
sprzęt elektroniczny – wylicza rzecznik prasowy 
Prokuratury Okręgowej w Legnicy, Liliana Łuka-
siewicz.
Prokuratura Rejonowa w Legnicy zakończyła 
śledztwo dotyczące autostradowej szajki. O kra-
dzieże na tzw. koło oskarżyła dwóch czeskich re-
cydywistów: 41-letniego Miroslava N. i 46-letnie-
go Quazima Q. oraz Albańczyka – 41-letniego Hy-
snia P. Wszyscy przebywają w areszcie.
Ustalono, że cudzoziemcy mają na koncie 14 
przestępstw lub tzw. usiłowań, czym spowodo-
wali straty w wysokości prawie 80 tys. zł. Proce-
der trwał od 26 września do 12 grudnia 2014 ro-
ku. W ostatnim przypadku sprawcy zostali za-
trzymani na gorącym uczynku przestępstwa.
– Policja już od pewnego czasu obserwowała 
parkingi koło autostrady. Szukała samochodu 
z czeskiej wypożyczalni, nawiązując współpracę 
z tamtejszą policją. Ustalono, że na terenie Czech 
pewna grupa dokonywała kradzieży taką samą 
metodą, również poruszając się wynajętym sa-
mochodem. Podejrzenia się potwierdziły i to do-
prowadziło do ujęcia oskarżonych – ujawnia 
szczegóły rzecznik prokuratury.
Czesi, w swej ojczyźnie, byli już karani długolet-
nim więzieniem za kradzieże. W Polsce działali 
więc w ramach tzw. recydywy, co oznacza dla 
nich surowsze konsekwencje. Ponadto odpowie-
dzą za narażenie kierowców na bezpośrednie 
niebezpieczeństwo doznania co najmniej cięż-
kiego uszczerbku na zdrowiu.
Oskarżeni przyznali się do winy. Zadeklarowali 
chęć dobrowolnego poddania się karze bez prze-
prowadzania procesu. Czy tak się stanie, zadecy-
duje Sąd Rejonowy w Legnicy.
Prokurator uzgodnił z oskarżonymi następujące 
kary: dla Miroslava N. – organizatora procederu – 
bezwzględną karę więzienia 2 lat i 9 miesięcy, 
z Quazimem Q. – również bezwzględną karę 2 lat 
pozbawiania wolności, a z Hysnim P. – rok pozba-
wiania wolności z warunkowym zawieszeniem 
wykonania kary na okres trzech lat próby. Oskar-
żeni będą też musieli naprawić wyrządzone 
szkody.  (JOM) 

Do zdarzenia doszło 
na drodze krajo-
wej nr 3 w miejsco-

wości Miłosna koło Lubi-
na. Mężczyzna jechał chry-
slerem vision w kierunku 
Wrocławia razem z trzema 
kolegami. Będąc w miej-
scowości Miłosna, na od-
cinku drogi nr 36, a przed 
jednym ze skrzyżowań je-
chał z prędkością 100-105 
km/h.

– Na drodze w tym miej-
scu obowiązywało ograni-
czenie do 50 kilometrów 
na godzinę. Z drogi pod-
porządkowanej, od stro-
ny Miłoradzic, na pas ru-
chu w kierunku Wrocła-
wia wyjechał niezidentyfi -
kowany dotąd samochód, 
który wymusił pierwszeń-
stwo przejazdu – mówi Li-

liana Łukasiewicz z legnic-
kiej prokuratury.

Oskarżony skręcił wów-
czas w lewo, wtedy jego sa-
mochód zniosło w kierun-
ku lewego pobocza, a gdy 
zaczął hamować – utracił 
panowanie nad autem. Naj-
pierw uderzył w znak dro-
gowy, a następnie w ceglaną 
wiatę przystanku komuni-
kacji publicznej. Dwaj pasa-
żerowie samochodu ponie-
śli śmierć na miejscu. Trze-
ci zmarł w szpitalu. Wszyscy 
pokrzywdzeni doznali roz-
ległych urazów wielonarzą-
dowych w obrębie głowy 
i klatki piersiowej.

– Powołany w sprawie 
biegły z zakresu rekon-
strukcji wypadków drogo-
wych stwierdził, że gdyby 
kierujący prowadził pojazd 

z prędkością dopuszczalną, 
a nawet z prędkością sie-
demdziesięciu-osiemdzie-
sięciu kilometrów na godzi-
nę, zatrzymałby pojazd na 
skrzyżowaniu z drogą pod-
porządkowaną, nie mając 
na torze swego ruchu żad-
nej przeszkody – dodaje Li-
liana Łukasiewicz.

Biegły stwierdzi, że winę 
za wypadek ponosi również 
kierujący nieustalonym do-
tąd samochodem, wyjeż-
dżającym z drogi podpo-
rządkowanej. Oskarżony, 
przesłuchany w charakte-
rze podejrzanego, nie przy-
znał się do popełnienia czy-
nu i odmówił składania wy-
jaśnień. Piotrowi U. grozi 
kara od sześciu miesięcy do 
ośmiu lat pozbawienia wol-
ności. Katarzyna Szatkowska

WSZYSCY DOZNALI ROZLEGŁYCH URAZÓW WIELONARZĄDOWYCH 
W OBRĘBIE GŁOWY I KLATKI PIERSIOWEJ

Jechał za szybko,Jechał za szybko,Jechał za szybko,Jechał za szybko,

zginęły
trzy osoby

LUBIN. Zarzut 
spowodowania 
wypadku ze skutkiem 
śmiertelnym usłyszał 
Piotr U. Mężczyzna 
prowadził auto, którym 
podróżował z trzema 
kolegami na studia. 
Biegli orzekli, że gdyby 
nie jechał za szybko, 
mógłby uniknąć 
zderzenia z murowanym 
przystankiem, w który 
uderzył z impetem. Na 
skutek odniesionych 
obrażeń w wypadku, jaki 
miał miejsce 18 
października 2014 roku, 
zginęły trzy młode 
osoby.
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Tak wyglądało miejsce 
wypadku tuż po 
zderzeniu chryslera 
z przystankiem 
autobusowym.
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S ąd Rejonowy w Le-
gnicy na dwa lata 
ograniczenia wol-

ności skazał czterech mło-
dych mężczyzn, którzy 
w różnych składach oso-
bowych kilkakrotnie przy-
chodzili w miejsce wieczne-
go spoczynku, gdzie rozbi-
jali płyty nagrobne i łamali 
krzyże. Ostatni raz pojawili 
się tam w wigilijny wieczór 
w 2013 roku. W ten wyjąt-
kowy dzień najpierw pili al-
kohol nad mogiłą babci jed-
nego z nich – jak twierdzą: 
za jej zdrowie! – a następnie 
zaczęli się wyżywać na oko-
licznych grobach.

Prokurator Dagmara Ru-
kawiczkin-Dorożko doma-
gała się dla nich kar bez-
względnego więzienia – 
od półtora roku do dwóch 
lat. W swej mowie oskarży-
cielskiej przypomniała, że 
mężczyźni wyrządzili wie-
le strat nie tylko majątko-
wych, ale przede wszyst-
kim moralnych. – Cmen-
tarz jest miejscem szczegól-
nym. Oskarżeni zniszczy-
li i znieważyli miejsce po-
chówku wielu osób – zwra-
cała uwagę sądu.

Innego zdania byli 
obrońcy oskarżonych, któ-
rzy prosili sąd o kary o cha-
rakterze wolnościowym. 
– Mój klient zobowiązuje 
się do naprawienia szkód 
– mówił mecenas Zdzisław 
Kulczycki. – To młody czło-
wiek, który nie był dotąd 
karany. Kontakt z prawem 
jest dla niego nauczką. 
Dziś pracuje, ma dziewczy-
nę i mamę na utrzymaniu 

– mówił o 22-letnim To-
maszu K., który – według 
śledczych – podczas trzech 
podejść uszkodził łącznie 
104 nagrobki. Oskarżone-
go nie było na ogłoszeniu 
wyroku.

Osiemnastoletni Ma-
riusz M. bronił się sam. Pro-
kuratura zarzucała mu, że 
jako nieletni uszkodził 46 
nagrobków, a jako dorosły 
39 pomników. – Uważam, 
że to co zrobiłem jest obrzy-
dliwe i należy mi się kara. 
Brzydzę się tym – mówił 
w mowie końcowej. – Zada-
wałem się ze starszymi kole-
gami, którzy mi imponowa-
li. Gdybym nie został złapa-
ny przez policję, moje życie 
mogłoby nie ulec zmianie. 
A tak mam nauczkę i nawet 
dobrze, że znalazłem się na 
ławie oskarżonych. Dzię-

ki temu podszedłem w tym 
roku do matury i mam na-
dzieję, że dobrze mi po-
szło. Proszę o możliwie naj-
niższy wymiar kary, abym 
mógł dalej funkcjonować 
w społeczeństwie. Przepra-
szam wszystkich i wyrażam 
żal. Zobowiązuję się do na-
prawienia wszystkich strat 
– zwracał się do sądu Ma-
riusz M.

26-letni Dorian D., któ-
ry od początku śledztwa 
nie przyznawał się do winy, 
oskarżony został o zniszcze-
nie dziewięciu nagrobków, 
a także spalenie altanki i be-
stialskie zabicie psa. On tak-
że prosił, by sąd nie karał 
go bezwzględnym więzie-
niem. – Chciałbym wrócić 
na studia. Pokryję wszyst-
kie szkody, jakie mi się za-
rzuca w akcie oskarżenia – 
deklarował.

Do naprawienia szkód 
zobowiązał się także 23-let-
ni Artur Rz., który trzykrot-
nie zniszczył lub uszko-
dził łącznie 76 nagrobków, 
a także wspólnie z kuzy-
nem Dorianem D. podpa-
lił altankę i ze szczególnym 
okrucieństwem zabił psa.

Sąd uznał całą czwór-
kę za winnych. Aby konse-
kwencje miały walor wy-
chowawczy, łącznie ska-
zał ich na kary po dwa la-
ta ograniczenia wolności 
z obowiązkiem wykonywa-
nia nieodpłatnej dozorowa-
nej pracy na cele społeczne 
w wymiarze po 40 godzin 
miesięcznie. Prace mają być 
wykonywane właśnie na 
cmentarzu. Ponadto Do-
riana D. i Artura Rz. ukarał 
sześcioletnim zakazem po-
siadania zwierząt.

– Oskarżeni prowadzą 

ustabilizowany tryb życia. 
Uczą się, pracują, stąd nie 
otrzymali bezwzględnej 
kary pozbawienia wolno-
ści – mówiła w uzasadnie-
niu wyroku sędzia Katarzy-
na Sobieska. – Wszyscy są 
młodzi i zdrowi. Mogą wy-
konywać prace na cele spo-
łeczne, a prace na cmenta-
rzu będą wymierne, wycho-
wawcze i prewencyjne – ar-
gumentował sąd.

– Prokurator rodzaj i wy-
miar kary ocenił jako jak 
najbardziej słuszny i mogą-
cy odnieść największe skut-
ki wychowawcze zarówno 
wobec samych sprawców, 
jak i w zakresie tak zwanej 
prewencji ogólnej. W naj-
bliższym czasie orzecze-
nie ocenione zostanie jedy-
nie pod względem formal-
nym – informuje w specjal-
nie wydanym komunikacie 

rzecznik prasowy Prokura-
tury Okręgowej w Legnicy, 
Liliana Łukasiewicz.

Sąd i oskarżyciel podkre-
ślają, że jeśli sprawcy będą 
się uchylać od obowiązku 
wykonywania pracy w ra-
mach kary ograniczenia 
wolności, w postępowaniu 
wykonawczym można im 
zasądzić zastępczą karę po-
zbawienia wolności, a wów-
czas istnieje bardzo realna 
szansa trafi ania do zakładu 
karnego.  Joanna Michalak

r e k l a m a
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SĄD ZDECYDOWAŁ, ŻE SWE WINY ODPOKUTUJĄ NA CMENTARZU

Wrócą na groby
LEGNICA. Zdewastowali około stu mogił na największej nekropolii w mieście. Teraz, przez 40 godzin w miesiącu, będą pracować społecznie 

na… cmentarzu. Ponadto muszą zapłacić za naprawę zniszczonych pomników i krzyży – łącznie około 33 tys. zł – oraz koszty sądowe.
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– Oskarżeni uczą się, 
pracują, stąd nie 
otrzymali 
bezwzględnej kary 
pozbawienia wolności 
– mówiła sędzia 
Katarzyna Sobieska.

Dwóch spośród czterech skazanych 
ma ponadto sześcioletni zakaz 
posiadania zwierząt.
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Chwila prawdy 
z ZUS

REGION. Niemal 20 milionów Polaków otrzyma 
wkrótce pocztą „Informację o stanie konta w ZUS” za 
lata 2013 i 2014. – Warto dokładnie przeanalizować 

zapisane w niej kwoty, bo od nich zależy nasza 
emerytalna przyszłość – informuje Emilia 

Nowakowska, rzecznik prasowy legnickiego oddziału 
Zakładu Ubezpieczeń Społecznych.

Od czerwca rozpoczę-
ła się wysyłka informa-
cji. Dokument otrzymają 
ubezpieczeni urodzeni po 
31 grudnia 1948 r., posia-
dający indywidualne kon-
ta w ZUS. Dowiedzą się 
z niej o wielkości zwalo-
ryzowanego kapitału po-
czątkowego, jeżeli oczy-
wiście pracowali przed 
1999 r. i złożyli wcześniej 
wniosek o wyliczenie ka-
pitału. Dowiedzą się rów-

nież, ile mają zgromadzo-
nych na koncie zwalory-
zowanych składek eme-
rytalnych.

ZUS przekazuje tak-
że informacje o środkach 
zewidencjonowanych na 
subkontach, czyli w ra-
mach II fi laru. Tu składki 
przedstawione są w rozbi-
ciu na te, które pracodaw-
ca powinien opłacić i te, 
które faktycznie opłacił.

(JOM)
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Inwestycja – we wsi 
Gniewomierz, obok 
zakładu Faurecia II – 

ma ruszyć jeszcze w tym ro-
ku. Grupa kapitałowa Ri-
tex, za pośrednictwem spe-
cjalnie do tego celu powoła-
nej spółki: Intermodal Cen-
trum Ritex TSL, na tere-
nach LSSE wybuduje obiekt 
o powierzchni 17 tys. mkw. 
wraz z infrastrukturą to-
warzyszącą. Ponadto zada-
szone zostanie 3 tys. mkw. 
z przeznaczeniem na Park 
Technologiczny, który ma 
ściśle współpracować z in-
nymi zakładami z tzw. Do-
liny Logistyki Automotive. 
Realizacja wszystkich eta-
pów może kosztować oko-
ło 45 mln zł.

Polkowicki inwestor, 
przed rozpoczęciem przed-
sięwzięcia, podpisał dwa 

listy intencyjne. Pierwszy 
w Warszawie z Akademią 
Leona Koźmińskiego oraz 
Instytutem INTL. Uczelnia 
zadeklarowała pełne wspar-
cie naukowe oraz nadzór 
nad pracami badawczo-
-rozwojowymi i zamierze-
niami inwestycyjnymi. Na-
tomiast Instytut INTL bę-
dzie wspierał działania obu 
stron poprzez bieżące do-
radztwo i merytoryczne 
działania przygotowawcze 
dla inwestycji.

Ritex, który działa na 
rynku już od 21 lat, podpi-
sał także umowę z krakow-
ską pracownią architekto-
niczną Remer, która wy-
kona projekt centrum. Ar-
chitekci rozpoczną wkrót-
ce pierwsze odwierty geo-
logiczne. 

 Joanna Michalak

BĘDĄ TU TESTOWANE NOWE ROZWIĄZANIA TECHNOLOGICZNE 
DLA WIELU BRANŻ

Motoryzacyjna
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 Zainteresowani dostępem do konta mogą
 się zarejestrować na profilu Platformy 
 Usług Elektronicznych: www.pue.zus.pl.

LEGNICKIE POLE. Około stu 
osób, w ciągu najbliższych trzech 
lat, może znaleźć zatrudnienie 
w nowym zakładzie, który ma 
powstać na terenie Legnickiej 
Specjalnej Strefy Ekonomicznej. 
Inwestorem jest polkowicki 
Ritex, który zdecydował się 
wybudować w tym miejscu 
Innowacyjne i Intermodalne 
Logistyczne Centrum Badawczo-
Rozwojowe wraz z Parkiem 
Technologicznym i Inkubatorem 
Przedsiębiorczości.

Drugi list intencyjny inwestor podpisał 
w miejscu budowy – z prezesem 
Legnickiej Specjalnej Strefy 
Ekonomicznej, Rafałem Jurkowlańcem 
oraz wójtem Legnickiego Pola, 
Henrykiem Babuśką (na zdjęciu).

listy intencyjne. Pierwszy 

MotoryzacyjnaMotoryzacyjnaMotoryzacyjna
enklawa
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Postanowili znów spróbować swych sił

Wyszło całkiem 
dobrze
ŁYŻWIARSTWO SZYBKIE. W Dusznikach-Zdroju odbyły się Uliczne Mistrzostwa Polski 
we Wrotkarstwie Szybkim. Na imprezie swoich reprezentantów miał MKS Cuprum Lubin.

Dawid Milewski, w kate-
gorii kadet, zdobył srebrny 
medal na dystansie 200 me-
trów. W biegu na 5 km Mi-
chał Krosny był piąty, a Mi-
chał Tutka siódmy.

W kategorii junior Ad-
rian Wójcik zajął piąte miej-
sce na 200 metrów, Ale-
ksander Kudyba zdobył 
szóste miejsce. Na dystan-
sie 5 km Radosław Jakubski 
był piąty, a Adrian Wójcik 
i Aleksander Kudyba odpo-
wiednio 6 i 7.

– Po paru latach nieobec-
ności na zawodach wrot-
karskich tej rangi, postano-
wiliśmy znów spróbować 
naszych sił. Jak na debiut 
i początki naszych przy-
gotowań do nowego sezo-

nu wyszło całkiem dobrze. 
Różnica w technice jazdy 
i poziomie przygotowania 
daje o sobie znać, jednak 
nie poddajemy się i będzie-
my walczyć – mówi Mar-
cin Kasprzyk.

– Wyjazd ten był 
dobrą formą ode-
rwania się od co-
dziennych tre-
ningów i spró-
bowania czegoś 
nowego. Myślę, 
że po poprawie-
niu paru istot-
nych błędów po-
wrócimy na kolej-
ne zawody mocniej-
si – dodaje trener MKS 
Cuprum Lubin.

Łukasz Lemanik

SPORT

mkscuprum.lubin.pl

FO
T. 

A
RC

H
IW

U
M

 K
LU

BU

Wygrali 
wszystko

PIŁKA RĘCZNA. Oldboje Zagłębia Lubin 
obronili mistrzostwo Polski Masters w kategorii 
plus 35. Okazali się bezkonkurencyjni w turnieju, 

który odbył się w Lublinie.

Miedziowi wygrali wszystkie spotkania. Zagłębie 
pokonało kolejno Hand-Med Płock, CBHT Świdni-
ca, Chrobrego Głogów, Warszawiankę i – w wielkim 
fi nale – MTS Masters Kwidzyn.

– Cieszymy się bardzo z tego triumfu. Każdy z za-
wodników dołożył cegiełkę do tego sukcesu, każdy 
dał z siebie sto procent i wszystkim należą się wielkie 
brawa – mówi Radosław Fabiszewski, MVP turnieju.

Skład Zagłębia: Zaprutko, Fabiszewski Radosław, 
Fabiszewski Tomasz, Obrusiewicz, Sołoducha, Anu-
szewski, Kikut, Krok, Steczek, Stężkowski, Szabelski, 
Góreczny, Morawski, Demczuk, Gowin. Trener: Zyg-
munt Woźniczka.  (ŁL)

 Wyniki 

Zagłębie – Hand-Med Płock 12:6
Zagłębie – CBHT Świdnica 11:9
Zagłębie – Chrobry Głogów 15:9
Zagłębie – Warszawianka 14:8
Zagłębie – MTS Masters Kwidzyn 16:10
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Do Gromu Groma-
dzyń-Wielowieś, 
który zapewnił so-

bie awans dwa tygodnie te-
mu, dołączyły kolejne dwa 
zespoły. Przypomnijmy, że 
awans wywalczą trzej zwy-
cięzcy poszczególnych grup 
oraz najlepszy zespół z dru-
giego miejsca. W legnickiej 
grupie I już od dawna zde-
cydowany prym wiedzie 
Odra Chobienia. Zawod-
nicy z powiatu lubińskie-
go wygrali swój czwartko-

wy mecz z Gwardią Biało-
łęka, dzięki czemu na trzy 
kolejki przed końcem mie-
li aż jedenaście punktów 
przewagi nad drugim Zry-
wem Kotla.

O wiele ciekawiej jest 
w kolejnej grupie. Co 
prawda Grom Groma-
dzyń-Wielowieś już ma 
awans, a zeszłotygodnio-
wym zwycięstwem nad 
Błękitnymi Koskowice to 
samo zrobiła Prochowi-
czanka Prochowice. Oba 

zespoły wciąż jednak wal-
czą o zwycięstwo w ca-
łych rozgrywkach i robią 
to w sposób imponujący. 
Zarówno Grom jak i Pro-
chowiczanka mają po sie-
demdziesiąt pięć punktów 
i jeszcze bardziej imponu-
jąco wyglądają ich bilanse 
bramkowe: Grom 147:23, 
a Prochowiczanka 134:21. 
Decydujące starcie o to, 
kto zwycięży w grupie II 
odbędzie się w najbliższy 
weekend w Prochowicach.

Zdecydowanie najcieka-
wiej prezentuje się rywaliza-
cja w ostatniej grupie, gdzie 
o awans walczą Skora Jadwi-
sin i Rodło Granowice. Ci 
pierwsi wykorzystali wpad-
kę przed dwoma tygodniami 
zespołu z Granowic, a na-
stępnie zremisowali w bez-
pośrednim meczu, dzięki 
czemu na dwie kolejki przed 
końcem mają dwa punkty 
przewagi nad kontrkandy-
datem w walce o awans.

Adam Michalik

NAJCIEKAWIEJ PREZENTUJE SIĘ RYWALIZACJA W OSTATNIEJ GRUPIE

Wiosenne awanse
PIŁKA NOŻNA. Znamy już trzy 
zespoły, które wywalczyły awans 
z A-klasy do klasy okręgowej. Są 
nim:i Prochowiczanka 
Prochowice, Grom Gromadzyń-
Wielowieś oraz Odra Chobienia. 
Wciąż toczy się walka 
o zwycięstwo w grupie III 
legnickiej A-klasy pomiędzy Skorą 
Jadwisin a Rodłem Granowice.

 W minionym tygodniu 
 Prochowiczanka zapewniła
 sobie awans do klasy
 okręgowej.
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Weekend Pełen Kultury we Wrocławiu
Już w czerwcu 2015 roku, doj-
dzie do tego, na co czekają spra-
gnieni kulturalni wrocławianie, 
Polacy i nasi goście z kraju i za-
granicy - Pierwszej Odsłony Pro-
gramu Europejskiej Stolicy Kul-
tury Wrocław 2016.
Biuro ESK oraz miasto Wrocław posta-
nowiło, że zapowiedzią i prologiem, 
tego co się wydarzy w roku 2016 bę-
dzie weekend 19 - 21 czerwca 2015, 
Weekend Pełen Kultury. Realizowany 
pod hasłem KIERUNEK (KULTURAL-

NA) STOLICA. W piątek, sobotę i nie-
dzielę, dokładnie pół roku przed inau-
guracją ESK dosłownie cały Wrocław 
będzie więc tętnił kulturą. 
Pierwsza Odsłona ESK i koncert 
Andrea Bocellego na Stadionie 
Wrocław
19 czerwca na Stadionie Wrocław, 
w trakcie wielkiego, multimedialne-
go widowiska z udziałem znakomi-
tych artystów, dojdzie do pierwszej 
odsłony Programu Europejskiej Sto-
licy Kultury 2016. Uświetni ją kon-
cert Andrea Bocellego. Słynny wło-

ski tenor jest najpopular-
niejszym ar-

t y s t ą 

operowym na świecie. Sprzedało się 
80 milionów jego płyt, a artysta 
przyciąga na swoje koncerty dzie-
siątki tysięcy fanów. Andrea Bocelli 
występował na największych sce-
nach i stadionach świata, śpiewał 
m.in. dla papieża Benedykta XVI, 
królowej Elżbiety i na dziesiątkach 
największych koncertów charytatyw-
nych. Celine Dion stwierdziła, że Bo-
celli ma najpiękniejszy głos na świe-
cie. Będzie się można o można prze-
konać podczas tego artystycznego, 
magicznego wieczoru na Stadionie 
Wrocław. 
Bilety na koncert Andrea Bocellego na 
Stadionie Wrocław (19 czerwca, godz. 
20.30) oraz na multimedialne widowi-
sko, podczas którego dojdzie do 

pierwszej odsłony programu Eu-
ropejskiej Stolicy Kultury 

Wrocław 2016, są do 
nabycia wyłącznie 

na www.biletin.
pl i www.even-

tim.pl oraz 
w salo-

n a c h 
E m -

pik, 

Media Markt, Saturn w całej Polsce. 
Sprzedaż biletów poprzez inne sieci 
dystrybucyjne lub portale internetowe 
jest nieautoryzowana przez organiza-
tora. Bilety na trybuny stadionu (miej-
sca nienumerowane upoważniające do 
zajęcia dowolnego miejsca w obrębie 
danego sektora) kosztują w zależności 
od sektora 40, 50 i 60 złotych, a na pły-
tę stadionu (miejsca siedzące numero-
wane) – 60 złotych. Bilety na platformę 
dla osób niepełnosprawnych, porusza-
jących się na wózkach inwalidzkich nie 
będą dostępne w regularnej sprzedaży. 
Aby nabyć bilet w tej strefie, prosimy 
o wysłanie maila na adres: niepelno-
sprawni@eventim.pl. Bilety dla osoba 
niepełnosprawnej (wraz z opiekunem) 
kosztują 40 złotych.
Mosty i kładki Wrocławia
Namiastką i uwerturą tego, co czeka 
tych, którzy odwiedzą Wrocław 

w 2016 roku będzie ogromny projekt 
artystyczno-społeczny pt. „Mosty”. 
20 czerwca prawie 30 wrocławskich 
mostów i kładek Wrocławia odda-
nych zostanie w ręce kilkuset arty-
stów i młodych ludzi z całego Dolne-
go Śląska i zamienią się w sceny te-
atralne, przestrzenie koncertowe 
i happeningowe, pracownie plastycz-
ne, a nawet ciemnie fotograficzne. 
Film, taniec, literatura, happening, 
spektakularne widowiska i subtelne 
instalacje – to wszystko na 26 wro-
cławskich mostach i kładkach. Dzię-
ki zaangażowaniu kilkuset twórców, 
profesjonalistów i amatorów, po-
wstanie we Wrocławiu 26 nowych 
przestrzeni sztuki. 
Młodzi ludzie wraz z artystami opo-
wiedzą na mostach, w ich okolicach, 
ale także w wielu paradach i przemar-
szach w  całym mieście o sobie, histo-

rii i przyszłości Wrocławiu, o sztuce, 
kulturze, radości życia. Opiekę arty-
styczną nad projektem sprawuje Chris 
Baldwin, kurator Europejskiej Stolicy 
Kultury 2016 ds. performance.
III Nocny Półmaraton Wrocław 
„Mosty” połączą także miłośników 
kultury z gośćmi, którzy przyjadą do 
Wrocławia na największą imprezę 
sportowo-rekreacyjną w mieście, czy-
li III Nocny Półmaraton Wrocław, 
który przebiega 20 czerwca przez kil-
kadziesiąt ulic (i kilka mostów) stoli-
cy Dolnego Śląska. Siedem i pół ty-
siąca biegaczy będzie mogło uczest-
niczyć w widowiskach Europejskiej 
Stolicy Kultury na mostach, a tysiące 
uczestników „Mostów” dopingować 
maratończyków.
Więcej o czerwcowych wydarze-
niach można dowiedzieć się na 
stronie: www.wroclaw2016.pl. 

W 2016 r. Wrocław będzie Europejską Stolicą Kultury. To pierwsze polskie miasto, które otrzymało ten prestiżowy 
tytuł w obecnym kształcie. Ideą ESK, programu Unii i Komisji Europejskiej, zainicjowanym w 1985 r., jest wzajem-
ne poznanie, zbliżenie i dialog międzykulturowy Europejczyków. Miasta noszące tytuł ESK przez rok skupiają na 
sobie uwagę całej Europy.

„ESK Wrocław 2016”, to rozpisany na kilka lat z kulminacją w 2016 r. programu ponad 500 wydarzeń artystycz-
nych, festiwali, koncertów i imprez w przestrzeni miejskiej, na który stolica Dolnego Śląska zaprasza gości i tury-
stów z całej Europy i świata. Nad realizacją planu ESK Wrocław 2016 pracuje zespół ekspertów, menedżerów, ar-
tystów skupionych wokół Biura Europejskiej Stolicy Kultury Wrocław 2016. Program konstruują kuratorzy poszcze-
gólnych sekcji (architektura, film, literatura, muzyka, opera, sztuki wizualne, teatr, performance), połączeni spój-
ną wizją miasta jako forum tętniącego kulturą.

Szczegółowy program na 2016 r. zostanie ogłoszony 19 czerwca 2015 r. podczas imprezy artystycznej na Stadio-
nie Wrocław, a jego namiastką, będzie rozgrywający się następnego dnia wielki projekt artystyczny pt. „MOSTY”, 
który przygotowuje kilkuset  młodych Dolnoślązaków i artystów równocześnie na blisko 30 spośród 130 mostach 
Wenecji Północy, jak często określa się stolicę Dolnego Śląska. 

REKLAMA
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Brak chętnego do awansu, 
Arkon w A-klasie

PIŁKA NOŻNA. Rezerwy Chrobrego Głogów oraz Orla Wąsosz wciąż walczą o awans do IV ligi. Obydwa zespoły 
w ostatnich tygodniach zaczęły jednak zdecydowanie częściej tracić punkty niż wcześniej, dlatego wielu kibiców 

okręgówki zastanawia się, czy aby na pewno obie drużyny chcą awansować do wyższej klasy rozgrywkowej.

Głogowianie ,  którzy jesz-
cze dwa miesiące temu mieli bli-
sko dziesięciopunktową przewa-
gę nad grupą pościgową, w ma-

ju przegrali aż cztery mecze, co 
skrzętnie wykorzystała Orla Wą-
sosz. Gdy wąsoszanom udało się 
wyjść na prowadzenie w tabeli, to 

sami zgubili punkty z Górnikiem 
Złotoryja.

Na dwie kolejki przed zakończe-
niem zmagań w klasie okręgowej 
Chrobry II Głogów ma jeden punkt 
przewagi nad bezpośrednim rywalem 
w walce o awans. Głogowianie ma-
ją jednak przed sobą jeszcze dwa spo-
tkania z zespołami, które wciąż nie są 
pewne utrzymania.

W dolnej części tabeli jeszcze cie-
kawiej niż w czubie. Pewnym spad-
ku na tę chwilę może być tylko Arkon 
Przemków, a krok od A-klasy są tak-
że KS Legnickie Pole i GKS Męcinka. 
Wszystko wskazuje na to, że o utrzy-
manie bić będą się Mieszko Ruszowi-
ce oraz Kaczawa Bieniowice. Oba ze-
społy mają po trzydzieści jeden punk-
tów, lecz w lepszej sytuacji znajdują 
się zawodnicy z podlegnickiej wsi, po-
nieważ mają korzystniejszy bilans bez-
pośrednich spotkań pomiędzy obiema 
drużynami.  (DAM)

TAEKWON-DO. XIX mistrzostwa świata w tej dyscypli-
nie sportu przeszły do historii. W położonym nad włoskim 
Adriatykiem Jesolo wystartowało ponad 1000 zawodni-
ków z 53 reprezentacji narodowych. W tym gronie nie za-
brakło również legniczan, którzy z Włoch przywieźli łącz-
nie pięć medali.
W tegorocznych mistrzostwach o największą niespo-
dziankę postarała się również legniczanka debiutująca 
w światowym czempionacie, Wioletta Miśkiewicz, która 
jako jedyna Polka sięgnęła po dwa medale w turnieju in-
dywidualnym. Trzy medale w turnieju drużynowym wy-
walczył Maciej Żuk, dwa srebrne w układach drużyno-
wych oraz w technikach specjalnych oraz brązowy w te-
stach siły. W klasyfikacji medalowej reprezentacja Polski 
uplasowała się na trzecim miejscu.
Bezkonkurencyjna okazała się kadra Nowej Zelandii. Mę-
ska część polskiej drużyny, której opiekunem jest legnicki 
szkoleniowiec Łukasz Stawarz w Jesolo spisała się bar-
dzo dobrze. Panowie wywalczyli łącznie 21 medali, 10 se-
niorzy i 11 juniorzy.  (ŁL)

LKT NA PIĄTKĘ

Maciej Żuk
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Arkonowi Przemków 
nie udało się 
utrzymać w klasie okręgowej.

W  nowym sezo-
nie w barwach 
KGHM Metraco 

Zagłębia Lubin zobaczymy 
reprezentantkę Chorwacji, 
Zanę Marić. Ostatnim klu-
bem prawej rozgrywającej by-
ło SG BBM Bietigheim z nie-
mieckiej Bundesligi, w któ-
rym występuje również była 
zawodniczka miedziowych, 
Klaudia Pielesz. W lubińskim 
klubie powitali również re-
prezentantkę Polski, Kingę 
Grzyb. 33-letnia lewoskrzy-
dłowa ostatnio reprezento-
wała barwy Startu Elbląg, 
z którym zaliczyła udany se-
zon, zajmując miejsce tuż za 
podium. Na przenosimy z Je-
leniej Góry do Lubina zdecy-
dowała się także perspekty-
wiczna lewoskrzydłowa Ma-
riola Wiertelak. Nową bram-
karką, która ma zastąpić Mo-
nikę Maliczkiewicz, będzie 
Monika Wąż, grająca w SPR 
Olkusz.

– Nie boję się tego wyzwa-

nia. Zastąpić świetnie dyspo-
nowaną w ostatnich latach 
Monię Maliczkiewicz do ła-
twych zadań nie będzie na-
leżało. Liczę jednak, że dzię-
ki ciężkiej pracy, mojemu do-
świadczeniu oraz formie – 
uda mi się tę lukę zapełnić. 
W pewnym sensie to będzie 
też sprawdzian dla mnie, ale 
liczę, że z doświadczeniem ja-
kie obecnie posiadam, to bez 
problemu poradzę sobie – 
mówi nowa golkiperka mie-
dziowych.

W nowym sezonie w mę-
skiej drużynie Zagłębia zoba-
czymy dwóch nowych graczy 
Mirosława Gudza i Nikola 
Džono, szkoleniowcem mie-
dziowych został natomiast 
Paweł Noch, który ostatnio 
prowadził zespół Stali Mie-
lec, wcześniej pracował z za-
wodnikami Juranda Ciecha-
nów i Nielby Wągrowiec.

– Zagłębie to klub z wielki-
mi tradycjami. Perspektywy 
pracy w nowej i pięknej ha-
li, rozwoju, współpracy z za-
wodnikami, którzy tu wystę-
pują – to wszystko przekona-

ło mnie do przyjęcia funkcji 
trenera pierwszego zespołu 
– mówi nowy szkoleniowiec 
Zagłębia.

Wraz z trenerem z Miel-
ca do Lubina przejdzie tak-
że doświadczony kołowy, 
Mirosław Gudz. Podobnie 
jak w żeńskiej drużynie swo-
jego przedstawiciela będzie 
miała Chorwacja. W Zagłę-
biu zagra także znany z wy-
stępów w mieleckiej Stali Ni-
kola Džono, który występo-
wał w prestiżowych rozgryw-
kach Ligi Mistrzów wraz z Ci-
mos Koper. – Nowi zawodni-
cy z pewnością wniosą no-
wą jakość do 
gry obron-
nej, któ-
ra w ostat-
nich sezo-
nach była 
mankamen-
tem Zagłębia – 
zapewnia Paweł 
Noch.

Łukasz Lemanik

NOWY TRENER SZCZYPIORNISTÓW

Transferowa
karuzela PIŁKA RĘCZNA. Sezon 2014/15 dobiegł końca. Przed nami ruchy transferowe 

w obydwu drużynach piłki ręcznej Zagłębia Lubin. W żeńskiej ekipie dojdzie do 

kilku znaczących zmian. W Lubinie zobaczymy między innymi reprezentantkę 

Chorwacji i Polski! Męski zespół zasilił zaciąg z Mielca.
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Kinga Grzyb Paweł Noch
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Po nienajlepszej run-
dzie wiosennej, gdy 
podopieczni Piotra 

Stokowca zajmowali dopie-
ro trzecie miejsce, przyszedł 
czas na fenomenalną wio-
snę. Szczególnie formacja 
defensywna przeszła meta-
morfozę po przyjściu Ma-
cieja Dąbrowskiego z Po-
goni Szczecin, który wspól-
nie z Lubomirem Gulda-
nem stworzył zaporę nie do 
przejścia na pierwszoligo-
wych boiskach. Na potwier-

dzenie tego faktu wystarczy 
przytoczyć jedną statystykę 
– miedziowi wiosną straci-
li tylko dwie bramki i zdy-
stansowali swoich rywali.

Podopieczni Piotra Sto-
kowca okazali się nie tylko 
najlepsi w całej pierwszej li-
dze, ale także w okręgu mie-
dziowym. Siedem punktów 
w czterech derbowych me-
czach wystarczyło, by tak-
że w małej tabeli wyprze-
dzić Chrobrego Głogów 
oraz Miedź Legnica.

Dość niespodziewanie 
sezon 2014/2015 z dwóch 
pozostałych zespołów z re-
gionu zakończył Chrobry, 
który dzięki zwycięstwu 
w ostatniej kolejce w derbo-
wym meczu wyprzedził le-
gniczan i zajął ostatecznie 
jedenaste miejsce w tabeli 
z aż jedenastoma punktami 
przewagi nad miejscem ba-
rażowym.

Jedną pozycję za głogo-
wianami znalazła się Miedź. 
Podopieczni Janusza Kudy-

by są z całą pewnością anty-
bohaterem tego sezonu, po-
nieważ jeszcze latem zeszłe-
go roku wydawało się, że le-
gnicki klub to jeden z fawo-

rytów do awansu. Życie bru-
talnie zweryfi kowało zamia-
ry Miedzi, która ostatecznie 
sezon zakończyła na od-
ległym dwunastym miej-

scu i była także najsłabsza 
w bezpośrednich meczach 
z rywalami zza miedzy.

W związku z zakończo-
nym sezonem postanowili-
śmy pokusić się o wybranie 
najlepszej jedenastki, zło-
żonej z zawodników grają-
cych w zespołach z naszego 
regionu. Tutaj prym wiodą 
zawodnicy z Lubina, jed-
nak w składzie znalazło się 
także miejsce dla piłkarzy 
zarówno Chrobrego, jak 
i Miedzi.  Adam Michalik

SIATKÓWKA. Prezesi 
klubów męskiej ekstra-
klasy oraz zarząd Profe-
sjonalnej Ligi Piłki Siat-
kowej zaakceptowali 
propozycję zmian w roz-
grywkach PlusLigi sezo-
nu 2015/2016. Zgodnie 
z nią, zrezygnowano 
z rozgrywania fazy play-
-off, po zakończeniu run-
dy zasadniczej PlusLigi 
sezonu 2015/2016.
W drugim etapie zma-
gań zespoły z pozycji 1 i 2 stoczą bój o mistrzostwo Pol-
ski, natomiast dwie kolejne powalczą o brązowy medal. 
Rywalizacja w tych parach będzie toczyć się do trzech 
zwycięstw. Walka o pozostałe miejsca (5-6, 7-8 itd.) za-
kończy się, kiedy jedna z drużyn wygra dwa spotkania.
Liga rozpocznie się prawdopodobnie w dniach 30-31 
października, a zakończy na początku maja 2016 roku.

(ŁL)

Ciekawie w najniższych ligach
PIŁKA NOŻNA. Arka Trzebnice, Huragan Proboszczów i Orzeł Mikołajowice to zespoły, które wygrały swoje 

grupy piłkarskiej B-klasy i są już pewne awansu do wyższej klasy rozgrywkowej. Bardzo blisko takiego wyczynu są 
także LZS Komorniki oraz Radziechowianka Radziechów.

W tym sezonie awans 
do A-klasy wywalczy sze-
ściu zwycięzców grup oraz 
trzy najlepsze zespoły z dru-
giego miejsca. Zdecydowa-
nie najciekawiej rywalizacja 
toczy się w grupie IV, gdzie 
Korona Kawice o bezpo-
średni awans walczy z Kro-
kusem Kwiatkowice. Na 
dwie kolejki przed końcem 
Korona ma dwa punkty 
przewagi. Co więcej, jest już 
pewne, że akurat w tej gru-
pie wicemistrz nie ma szans 
na awans spośród ekip, któ-
re zajmą drugie miejsca.

W pozostałych gru-
pach jest już niemal wszyst-
ko jasne. W pierwszej pew-

na awansu jest Arka Trzeb-
nice, drugiej LZS Komorni-
ki, trzeciej Radziechowian-
ka Radziechów, piątej Hura-
gan Proboszczów, a szóstej 
Orzeł Mikołajowice. Pew-
nym awansu z drugiego miej-
sca jest już Polonia Ernestów.

Wszystko wskazuje na 
to, że w A-klasie zobaczy-
my również Victorię Par-
chów, a o ostatnie miejsce 
walczyć będą Sokół Nie-
chlów oraz Zjednocze-
ni Snowidza. Oba zespoły 
mają 47 punktów po roze-
graniu dwudziestu meczów 
i w korespondencyjnym po-
jedynku rywalizować będą 
o awans.  (DAM)
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LZS Komorniki w przyszłym sezonie powinien 
zagrać w A-klasie.

CHROBRY NA JEDENASTYM MIEJSCU TABELI, 
MIEDŹ JEDNĄ POZYCJĘ NIŻEJ ZA GŁOGOWIANAMIMIEDŹ JEDNĄ POZYCJĘ NIŻEJ ZA GŁOGOWIANAMI

Zagłębie wygrywa I ligę

 Jedenastka sezonu 2014/2015 zawodników  
 z naszego regionu  

Konrad Forenc (KGHM Zagłębie Lubin) – Dorde Cotra (KGHM 
Zagłębie Lubin), Maciej Dąbrowski (KGHM Zagłębie Lubin), Lu-
bomir Guldan (KGHM Zagłębie Lubin), Michał Ilków-Gołąb 
(Chrobry Głogów), Damian Piotrowski (Chrobry Głogów), Alek-
sander Kwiek (KGHM Zagłębie Lubin), Łukasz Piątek (KGHM 
Zagłębie Lubin), Arkadiusz Woźniak (KGHM Zagłębie Lubin), 
Krzysztof Piątek (KGHM Zagłębie Lubin), Mateusz Szczepaniak 
(Miedź Legnica).
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PIŁKA NOŻNA. To był szczególny sezon dla zespołów z naszego regionu, ponieważ po raz pierwszy 

aż trzy najbardziej znane zespoły rywalizowały na tak wysokim poziomie rozgrywkowym w Polsce. 

Patrząc na dyspozycje KGHM Zagłębia Lubin w rundzie wiosennej ciężko spodziewać się, 

by w najbliższym czasie taki sezon miał się powtórzyć.

SIATKÓWKA. 

PLUSLIGA BEZ 
PLAY-OFF!


